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Wiadomości kraiowe.

U w i a d o m i e n i a  
C. K. Rzędu kratowego.

N ayiaśnieyszy Pen naywyższą uchwała a 
dnia 20. Lipca r. b. raczył na pokorne przed­
stawienie C. K. Koinmissyi nadworney, stosow­
nie do przepisów naywyższego uniwersału z 
dnia 8. Grudnia 18 2 0  nadadź F r a n c i s z h o w i  
L a u t s c h e h  maystrowi blacharskiemu w P r a ­
d z e ,  na przedmieściu K a r o l i n e n t h a l  pod 
Nnn. Ą2 mieszkającemu, pięćletny p rzyw iłey  na 
Wynalazek latarń z parabolicznemi rewerbera- 
mi , przy których w odległości 40 kroków czy­
tać można , które przy naymocnieyszym wietrze 
nie gasną, i do których w ięcey  oleiu lub o li­
wy nie potrzeba, iak do zwyczaynych latarń.

Kurs Wiedeński z dnia 9<igo Wrzcśnia;Ouligacyio 
długu Stanu 5 procentowe vr 3d. K. 81 7/16. — Obli- 
E*cyie na pożycikę do wygrania przez losy z r. 1810
*» 100 ZR, U .I t .  .— Obligscyie na pożyczkę do
wygrania przez losy > r. 1821 za 100 Z ll. M.. II. —

— Certyfikaty na pożycz. z r .i8 a i za 100 M .It . —
Kurs na A u g s z k u r g  za 100 K u r .  — Uso.

Moneta konwency-yna za 100, *49 7 “  Ahcyio 
bankowe, iedna po 912 ZR. M. K.

W i a d o m o ś c i  z a g r a n i c z n e .

Zjednoczone Stany Am eryki pófnocney.
W zględ n ie  na woynę prowadzóną między 

H i s z p a n i i ^  i F r a n c j i  j  postanowiły Z jedn o­
czone Stany, że okręty obu wspomnionych na­
rodów nawet ze zdobyczami w p ływ ać fiiogs do 
północno - amerykańskich p o rtó w , lecz nie mo- 
R? w nich sDi tych zdobyczy przedawać , ani 
powiększać zapasów twoiey  broni.

Zjednoczone Stany Ameryki północney 0- 
g ło s i ł y , że handel niewolnikami uważaią za 
żorsk ie  rozboynictwo, że ze wszystkiemi okrę­
ż n i  prowadzącemi taki handel, postąpię sobie 
®k z rozbóynikami m orsk im i, zachęcaią oraz 

^rrystk ie  Państwa, w których maią dyploma- 
tycznych A je n tó w ,  ażeby naśladowały ich p rzy­
kład.

Am eryka Hiszpańska.
Uowiaduiemy się z gazet Mexykańskich 

J 27 • C z e r w c a , z których wyiatki umieści­

ła  gazeta N o w o - Y o r k s h a  z d. 9. S ie rp n ia ,  
ż e  pracuia nad traktatem między H i s z p a n i i ą  
i  M e s y k i e m .  Reprezentanci IV1exykouskiego 
R ządu  i Kommissarze posłani z H i s z p a n i i  
zeszli sie naprzód z sobą w Y e r a c r u z  d. 28. 
Maia , gdzie  okazawszy sobie swoie pełnomoc­
nictwa, postanowili miewać schadzki w X a l a p a .  
Tyin celem d. i2 g o  Czerwca zgromadzili się w  
wspomnionem mieście , Kommissarze Hiszpańscy 
odczytywali Reprezentantom Mexykańskim list 
d ł u g i , w  którym opisano było wyraźnie, iak 
myśli H i s z p a n i a  o Państwie M exykańskiem , 
a odpis listu tego pasłano Rządow i Mexykań- 
skiemu. Na posiedzeniu d. i 4* żądał D on  
G u a d e l o n g e  V i c t o r i a ,  ażeby mu Hiszpań­
scy Kommissarze iaśno wyłożyli  zamiary H isz ­
pańskiego Rządu względem niepodległości P ań­
stw* J Wexy k a ń s k i e g o  , by uczynić koniec 
czczym wieściom krążącym pomiędzy ludetn, 
iakoby l l i s z p a n i i a  co innego miała na .celu. 
Kommissarze o d pow ied zie li ,  że nie mogą dać 
lepszego dowodu o dobrym sposobie myślenia 
icb Rządu , iak tylko w yraziw szy to , że są u- 
prawnieni przez niego, uznać niepodległość M e- 
x y k u .  N a posiedzenia d. i8 g o  oznaymił D . 
V i c t o r i a ,  że zmuszony iest opuścić X a l a -  
p ę ,  i pytał się, czyli Kommissarze zechcieliby  
podpisać tymczasowy handlowy traktat i pod 
iakiemi warunkami przystaną na niego. Kom­
missarze odpow ied zie li ,  że pod lakierni w a ru n -- 
kami przystaną na zawarcie traktatu handlowe­
go, iakie byłyby z korzyścią dla obu kraiów. 
Na tera oświadczeniu skończyło się posiedzenie.

List z V e r a c r u z  datowany pod d. 10 .  
L ipca  wspomina, że Rząd Mexykański zawarł 
kontrakt z Kapitanem Angielskiego okrętu R a  w- 
l i n  względem  odwiezienia Excesarza  1 t u r  b i ­
d o  do L  i w o r n o .  W irnnki włożone na Ka­
pitana, ażeby prostą drogą płynął do L i  w o r ­
li o są bardzo surowe. Pod żadnym pozorem 
nie może się oddalać od regularnego -mor­
skiego gościnca. W  podróży nie powinien za­
wijać do żadnege portu , a szczególnie do ża­
dnego Hiszpańskiego, chyba że byłby naywięk- 
szą potrzebą zmuszony. W  przypadku , gd y­
by zoagłony b j ł  potrzebą wpłynąć z I t u r b i -  
d e m  do innego takiego portu op<ócz L i w o r -
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r n o ,  nie powinien pozwalać 1 1 o  r b i  d e  m q brać z 
sobą cokolwiek na brzegi, tylko to, co naypotrzeb- 
nieyszein dla niego. Gdyby w przypadku wylądo­
wali i a l t u r b  i d e  zachorował, zalecono Kapitano­
wi, ażeby zwołał pierwszych lekarzy dla dania w y­
robu o ch orobie , a gdyby zdaniem lekarzy ehory 
m iałznow n wyzdrow ieć, wolno,KapitaDowi czekać 
na niego piętnaście , albo dwadzieścia dni. R ząd 
zdawał się obawiać , ażeby 1 1  n r b i d e nie uszedł 
do iakiego innego krain , i dla tego przedsię­
w zię to  takie środki p rz e z o rn o śc i , ażeby K ap i­
tan nie czynił tnu w podobnym zamiarze łatwo­
ści. Rodzina i świta i t n r b i d e g o ,  licząc w 
to 8 d z ie c i ,  składała się z 28 osób. Miał z so ­
bą paradne sprzęty stołowe serwis i inne r u ­
chom ości,  a iah się okazało, z inwentarza t55oo  
dollarów. Następującą uwagę dołączył Kom- 
wissarz rządowy do inwentarza. »Odkąd Don 
Angustyn d e  I t o r b i d e  oddalony został od 
rząda i oddano go pod dozór Don Mikołaia 
B r a w o  i iego w o ysk a , wydatki obracane na 
n ie g o ,  aż do wywiezienia go  z krain wynosi­
ły  12 20 0 0  dollarów licząc w to pierwszą wy- 
"płatę w Surainię 25,000 doli. (która to summa 
'składać będzie roczną wyznaczoną mu płaca , 
ieżeli  wszystkie przepisane tria rozkazy w y­
pełni.a)

Indyie "Wschodnie.
Gazety K a l k u c k i e  z d. l i g o  do 25go 

Marca przybyły  do L o n d y n  n. W  M a d r a s  
dało się cznć d. 2. Marca trzęsienie z ie m i , 
które rozciągało się za N i l g b e r r y  i hray po­
graniczny , równie lah i po większey częśoi 
w zdłu ż  brzegów . W  T r a r a n c o r a  równie 
iak i na wyspie C e y ł o n i e  czoli trzęsienie 
cierni o 20 minut poźntcy.

H i s z p a n i i  a.
G w i a z d a  * d.  i4-  W rześnia um ieściła, 

co następuje:
,,'L  P u e r t o  de  S a n t a  Ma r i a  dnia 4go 

Września 1823.“
a S fy ch ać , że dziś w w ieczór ndercyć ma­

tą w o y s k a  nasze na wyspę L e o n u  od S a n t i  
P e t r i ,  naprzeciw C b i k 1 a u y. D ziała na­
sze , obrócone na T r o c a d e r o ,  w ytoczo­
ne zostały na bateryie, które od C b ifc lan jr  
zakładaią. W szystko ma bydź inż do ataku 
g o to w e ;  woyska nasze aż pałaią od żądzy p o­
tykania się ; nieprzyjacielskie straciły w iele  od- 
" •g >  «

•Jeńcy zabrani w T r o c a d e r o  dziś rano 
do X  e r e s poprowadzeni zoatali; było ich Jakich 
i t o o ,  ssuney m łodzieży, uchodzili oni za aaylep- 
• ze woysko rewolucyionistów.*

D aley donosi:
„ 7, P u e r t o  d e  S a n t a  M a r i a  dnia 

6. Września o pod*. 8. wieczór.“  
•Stanęliśm y na tym p u n k c ie , gdzie nay- 

ważnieyszych wypadków co chwila oczekaiemy. 
P rz esz łe y  nocy zaczęto iuż rzucać bomby na 
R a d y x , a to ze szczytu T r o c a d e r o ;  w 
niedługo udało się zapalić wielkie składy drze­
wa i gorzałki położone w bliskości samku 
P n n t a l e s .  Pożar trwał całą noc z d. Ą. na 
5ty i był tak gw ałto w n y , że przy świetle p ło ­
mieni czytać było inolna. W yląd o w a n ie ,  w 
którego obrotach ćwiczą się teraz woyska na­
s z e ,  nastąpi iak ntyprędzey ; Je n e ra ł  rB  o u r- 
m O O t , maisoy kierować lądowaniem , iuż odie- 
c h a ł ; ani wątpią o poymyśioym skutku.<

eW czoray  przybyło dwócb parlamentarzy, 
dziś zrana sam Je n e ra ł  A l a v a ;  (a zatem nie 
sprawdziło s ię ,  że z rozkazu Stanów p o w ie ­
szony został) ; zdumiał się ón widząc wszystko w 
pogotowia do lądowania. N ie zadługo po p rz y ­
byciu tego Je n era ła  S tan ów , w ypraw ił JK r ó le -  
wio. Mość, Jen era ła  X ię c ia  G n i c h e  Parlamen­
tarzem do K a d y x u .  Odiechai ón O godz. s t . ,  
ale dotąd leszcze nie powróoił.e

G w i a z d a  daty pożnieyszey ( 16 .  W rześnia) 
udziela znowu następujących wiadomości e w iel-  
kiey główney kwatery :

P u e r t o  dc  S a n t a  M a r i a ,  6. Września i8ai. 
Od dwócb dni nstały kroki nieprzyjaciel- 

akie ; działa słyszeć się więcey nie dain, w szak­
że przygotowania do ataku, idą wciąż z w ie l­
kim pospiechem. X ią ż e  G o  i c h e  nareście po­
w r ó c i ł ;  obiadować iniał u K r ó la . ’1') O Jd z ia ł  o- 
krętów wojennych zapewne ze stanowiska pod 
K o r u n n ą  teraz zniesionego zawinął do zatoki.

P . N . Dowiedziałem się w tey chwili, że 
X i ą ż ę , W ó d z  naczelny posłał do K a d y x u >  
U l t i m a t o m ;  ieżeli  w p rz e c ią g a ,  bardzo 
krótko oznaczonym, przyięte nie będzie , kro­
ki nieprzyjacielskie na nowo rozpoozęte zosta- 
ną. D ziś  rano przybył tu ieszcze ieden Parla­
mentarz H iszpański, atoli J e g o  Królewio. Moś*5 
nie chce żadnego przypuścić do s ie b ie ; o b e c ­
n o ś ć  K r ó l a  w o b o z i e  F r a n c u s k i m  1 
w k r o c z e n i e  w o y s k  n a s z y c h  d o K a d y x « i  
są p ierw sze warunki do wszelkich układów.

D aley donosi G w i a z d a  tey  sainey dat; 
z  A n d u j a r  pod 5 . W rz e śn ia :  aW łasnie c °  
nadeszła Hiszpańska sztafeta z M a l a g i  z <*’ *' 
doinością, ż e  F r a n c u z i  b e z  n a y m D i c f '  
s z e g o  w y s t r z a ł u ,  w e s z l i  m d .  4. W  r » ® * .  
n i a  d o  M a l a g i .  R i e g o w i ,  który przez dwa .

*) Podług innego doniesienia takie yr G*ria*dai*> 
u V a 1 d e s a.
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Haście dni prawie popełnia zgrozy  niepoliczo- 
ne , ndaio s ię ,  za zbliżeniem się woysk Fran- 
C ozhich, wsiąść na okręt z 1 1 0 0 ,  czy li  1200  
ludzi i powiedz z sobą Z  a j as a .  Kazał go na 
ostatni spód okrętu wrzucić , w zamiarze roz­
strzelania g o , gdy się znowu na ląd dostanie. 
Mieszkańcy M a l a g i  w ybiegli  roiami naprze­
ciwko Francuzom i przyięli  ich iako wybawców.

D z i e n n i k  T o n l o n z k i  umieścił nastę­
pujący list o kó ln y : Baron d’ E r o l e s ,  P r e z y ­
dent Królewskiego Sądu naywyższego ( A udicn- 
? rV/) , udzielił  lista okólnego datowanego pod 
d. 25. Kwietnia tymczasowey Ju n cie  H i s z p a -  
n i  i i I n d y  i i .  Ten list okólny zawiera pięć 
a rt )Ł u ló w , gdzie między innemi ponk'*mi w y­
znaczono także karę za nieposlużeństwo., a to 
»a tych H iszpanów , którzy oddaliwszy się z 
o jczyzn y  służąc wprzódy w woyskn i będąc n- 
uiieszczoDymi przy Rządzie  h on sij lu cyyn jin , nie 
atawili się w przeciąga miesiąca, licząc od dnia 
obwieszczenia lego  edykto. Ponieważ Rejen- 
cyia pod d. 3 o. Czerwca nakazała powtórnie 
Wykonanie ninieyszego postanow ienia, przeto 
Sąd nayw yższy og łasza , że ochraniając tych , 
którzy się X ią ż ę c in  Jegom ości p o d d a li , opor­
nie przy  zdaniu swoiem obstaiąoych z tym więk- 
•zą surowością karać b ę d z ie ,  niezvVażaiac wca­
le na łagodn ość , z iaką Rząd oycowski J e g o  
Król. Mości postępuje sobie z tymi , którzy 
podczas trzechlełniey renołucyi udali się na 
bezdroża. W  skutku tego, po wysłuchania K ró ­
lewskiego Prokuratora, postanowił Sąd n in ie jszo  
artykuły w e  wszystkich mieyscach ogłosić pu­
blicznie przez K o rre g id o ró w , a gdzie tych nie 
tna, przez ich zastępców. (T u  następuią arty­
k u ły ,  które opuszczamy.)

M o n i t o r  z. d. i 5 . Września zawiera te­
legraf iczn e  doniesienie Marszałka L a u r y s t o n a  
do Ministra W o yn y  datowane d. d i .  t. m . , w 
którem czytam y, że d. 10 .  o 8mey godzinie 
wieczorem zaczęto sypać okopy przed tw ier­
dzą P a t n p e l n n ą ,  które maią s ię  rozciągać na 
*.°Oo są ż n i , a będą oddalone na 200 sążni od 
twierdzy. W oysko wystawione było na ogień 
kartaczowy, na powstałą bnrzę i deszcz nlewDy 
trwaiący prawie 2 godzin. Cała liniia równoległa  
Pokryta była knlami i kartaczami. Mieliśmy ty l­
ko małą liczbę ranionych. —  T e n ż e  M o n i t o r  
°mieścił także bnlletyn Jenera ła  Majora Hrabie- 

G n i l l e m i n o t ,  datowany d. 5 . W rześnia 
s  P n e r t o  d e  S a n t a  M a r i a ,  ale zawiera sa- 

tylko wiadome rzeczy.
• R e s t a n r a d o r  zawiera następniące ro z ­

porządzenie datowane d. 26. Sierpnia z P n e r -  
i °  d e  S a n t a  M a r i a :  pPonieważ Je g o  K ro ­
kwie. Mość X ią ż ę  A n g o  n i e m e  uwiadomiony

o tein został, źe niektóre W ładze J e g o  rozkas 
wydany pod d. 8. Sierpnia (z A n d  n j a r )  ź le  
sobie w y ło ży ły ,  z lec ił  mi poczynić niektóre n- 
wagi nad tym rozkazem. Życząc sobie X ią ż ę  
Je g o m o ś ć ,  ażeby nstały wszelkie  dowolne ś ro d ­
ki , chce iednakże dla k o r iy śc i  k ra in , ubezpie­
czyć władzę tak Municypalnych , iak i Sądowych 
u r z ę d ó w , a t o , ażeby zapobiedz występkom , 
niebezpiecznym pnbliczney spokoyności, którą 
otrzymać iest zamiarem rozkezn X iążęc ia  J e g o ­
mości. X ią ż ę  Jegom ość  nie myślał n igdy w d z ie ­
rać się w tok spraw ied liw ośc i,  ścigaiącey p o­
wszechną zbrodnią , a względem którey Sądy 
zupełną moc sw oię zatrzymają. R ozporząd ze­
nia wyrokn z d. 8. Sierpnia nio innego nie 
maią na ce lu ,  iak ty lko , ażeby w skutku dane­
go słowa przez X iążęc ia  tym zapewnić b ezp ie­
czeństwo , którzy ufaiąc przyrzeczenia  X ią ż ę -  
cia Jegom ości opuścili nieprzyjacielskie szere­
g i  ; atoli taż sama łagodność poprzedniozyoh 
występków, powinna bydź rękojm ią surowości, 
z którą nowe wykroczenia karane będą. Skut­
kiem tego powinni Francnzcy Kommissarze nie 
tylko zupełną zostawić wolność Sądom , któ­
rym się podług prawa przynależy ukaranie na 
przyszłość wszelkich nieposłusznych 1 niepo­
rządki wzniecających, lecz  także w  porozu­
mieniu z mieyscowemi W ładzami powinni sami 
starać się o utrzymanie publicznego pokoin. 
Co się zaś tycze rozporządzenia obiętego 4- 
a poddającego Gazety pod dozór dowódzcónr 
wóysk Francuzkich, w  tern nie było innego za­
miaru , iak tylko te n ,  by przeszkodzić , ażeby 
do Gazet nie przyyinowano żadnych artykułów, 
któreby rozjątrzały stronnictwa , lob odbierały 
wszelki skutek środkom przedsiębranym przez 
X iąż ęc ia  Jegom ości, powstaiąo osobiście bądź 
we w zględzie  działań w oyskow ych , albo p rz e ­
ciw przyw rócenia  pokoin w H i s z p a n i i ,  lnb 
uwolnienia Króla Jm c i K a to l . , tym głównym 
przedmiotom usiłowań X ią ż ę c ia  Jegom ości.  —  
D ow ódzcy  Francuzoy powionni s ię  porozu­
mień z Hiszpańskiemi W ła d z a m i, ażeby podob­
nych artykułów nie umieszczano w  Gazetach; 
gdyby zaś podług wszelk iego pozorn W ła d z *  
Hiszpańskie nie słnebały ich n w a g , iest więo 
rzeczą naturalna i s łuszną, że dow ódzcy Fran­
c u s c y ,  których obchodzą postępy woyska po­
winni przeszkodzić , ażeby podobnych nie u- 
tnieszczano artykułów. —  Raczyż  W P a n  cy­
wilnym i woyskowyui W ładzom  sw oiego ob- 
w o d n , iakoteż Francuzkim dowódzcom pod J e ­
go rozkazami będącym oznaymić pow yższe ob ­
jaśnienia, z których nie będzie można zapo­
znać prawdziwego sposobn myślenia X ięż ęc ia  
Jegom ości.*



W ielka  Brytaniia i Irlandyia.
M ówią , że Rząd *  troskliwości kn Kapi- 

tsnowi P a r r y  myśli mn podesłać okręt z ż yw ­
nością. M orze  w tamtych okolicach aż do L i ­
stopada nie bywa okryte uiocnyin lodem.

Rossyyski głów ny Konzul w L o n d y n i e ,  
Pa n  D n b a c z e w s k i ,  ogłosił  przez Gazety 
rozkaz nadesłany ma od iego D w o r u ,  Da mocy 
którego od każdey osoby w służbie Cesarza 
będ-ącey, czy  to od Rossyiauina , czy  obcego 
żądane będzie następujące ośw iadczenie: ula
niżeypodpisany upewniam , że nie należę do 
żadney wolno - uiulsrskiey lo ż y , .a n i  do żadne­
g o  taieinnego zw iązku , ani w Rossyyskiem P a ń ­
stw ie  , ani w żadnym innym kraiu , i obiecuię 
n igd y  do podobnych towarzystw nie należyć.<* 
C o  się zaś tycze tych o só b ,  które iuż są wol- 
neini mularzami , albo w iakiein innein towarzy­
s tw ie ,  muszą zobowiązać się na p iśm ie , że ta­
kich związków zrzekną się na całe życie. Każ­
dy bądź c y w i l n y , bądź woyskowy u rz ęd n ik , 
który w przeciągu wyznaczonego czasu nie pod­
p isze  powyższego oświadczenia , od tey chwili 
przestanie bydź policzupy pomiędzy służących 
Róssyysk iey  Koronie.

W i o c h y .
Z  R z y m u  o teraźnieyszem Konklawe od­

bieram y następujące dalsze wiadomości : »Kar-
dynnłowie, których było 34 » udawszy się z ko­
ścioła S .  S y l w e s t r a  wieczorem no Konklaw e 
do Apost. Kwirynalskiego pałacu i połączywszy 
s ię  w tymże samym pałacu z Kardynałami N  a- 
r o ,  H a e f f e l i n  i G u e r r i e r i ,  wszyscy w 
Croccio (w wielkim fioletnym płaszczu z d łu­
gim ogonem) ubrani, po trzykrótuein przedzwo- 
nieniu zgromadzili się koło i 3 godziny (zega­
r a  włoskiego) w  kaplicy Paulińsltiey , gdzie miał 
Mszą Kardynał Dziekan d e l l a  S o m a g l i a ,  
podczas którey podał wszystkim Kardynałom 
w ieczerzę  P ań ską , a ci przyyinowali ią parami 
luaiąo białe stuły na C r o c c i a c h ,  X ię ż a  spo­
sobem P re sb ite ró w , a Dyiakoni sposobem Dya- 
konów. P e  nhończoney Mszy życzył Celebrant 
p rz ed  Ołtarzem taknią duchowną i wdział zno­
wu kołnierz i Croccią , polem przed wspomnio- 
nym ołtarzem postawiono stół z ławkami dla 
Skrutatorów (zbierających głosy) i Rekognito- 
ró w . J X .  Z  u c h e ,  Prefekt O b rzę d ó w , od­
czytał głośno o zupełaem zamknięciu Konklawe 
i  rozdano Kardynałom zwyczayne kartki w ybo­
ro w e  i książeczki z Litaniami, a po odśpiewa­

niu »Veni Creator S p ir itu s!« przez J X .  P e -  
r u ' g i n i ,  Biskupa Porfirskiego , Sakrystyiana , 
ubranego w cborow ey koszuli i w stule, z ro ­
bili przytomni tam Kardynałowie pierwsze Scru- 
tinium  , używaiąc do tego kartek zapieczętowa­
nych na w ybory i innych praktycznych przepi­
sów. Dnia tego samego na rozkaz Głównego 
Wikaryiusza , d e l l a  G e n g a ,  zaczęto we w sz y ­
stkich kościołach odmawiać Kollektę pro cligcn- 
do Summo Pontijice , co trwać będzie przez  
cały czas brakowania Papieża,, „ W  przedpo­
łudniowych godzinach dnia tego, nim się Kar­
dynałowie na zwyczayne Skrutynium zgroma­
dzili do Paulinskiey kap licy , powołano w szy­
stkich Konklawistów, lekarza i cliyrurga , do z ło ­
żenia p rz y s ię g i ,  że będą zachowywać m ilcze­
nie względem  wszelkich czynności Kardynałów 
w  Konklawe , którą to przysięgę składano w 
przytomności uwolnionych od niey Kardynałów. 
—  Niedawno przybyli Kardynałowie Tomina- 
zo A r e z z o ,  Biskup Sahiński i F n b r i c io R u f -  
f o ,  pierwszy Dziekan Panny Maryi w V i a -  
L a t a ,  odwiedzili d. 3 . Wrześnio kościol W a ­
tykański, a wieczorem ze zwyczaynemi uroczy­
stościami weazli do Konklawe. Gwardyia szlach­
ty , która dniem w przódy towarzyszyła Kar­
dynałom idącym w paradzie do Konklawe , sta­
nęła przed drzwiami oddziałem. —  Kardynał 
O p p i z z o n i ,  Arcybiskup Boloński , przybył 
do R z y m u  duia Ągo W rześnia  wieczorem. —• 
Dnia 3g o , 4g o , 5go i 6go byli iv Konkla­
w e naczelnicy Obrządków K ardynałow ie: d e l ­
l a  S o i n a g l i a ,  Biskup O s t y i  i Y e l l e l r i ,  
tudzież D ziekan; B r a n c a d o r o ,  p ierw szy z 
pomiędzy przytomnych X ię ż y  i C o n s a l v i ,  
p ie rw szy  z pomiędzy przytomnych Dyakonów. 
Gdy polem i Kardynał R u f f o  wstąpił do K on ­
k law e, obiąt godność Dyiahona piastawaną tym­
czasowo przez  Kardynała C o n s a l v i . «

(Dokończenie nastripi).

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
—  Z  Warszawy d- 27. W rzeJnia. —
J e g o  Królewicowska Mość X ią ź ę  W i l ­

h e l m  Pruski przybył dnia wczorayszego p 0 
południu do tuteyszey Stolicy  i stanął w przy­
gotowanych dla N iego  pekoiacb w Zamhu K ró ­
lewskim.

W  Dziennikach Paryzkich czytamy, iż Król 
Francuzki dnia 19 . S ierpnia mianował Kawale* 
rem ordern legii  honorowey , J P .  G a d o s k i C '  
g o ,  Doktora M e d y c y n y , Polaka.

(Do tego Numeru G a z e t y  dołączony iest L V I I I .  K om er R o z m a i t o ś c i . )  

Rcdakcyia, J . B c n s y y  D iu k ,  J .  f i l i e r a .


